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B o a „tąd TAF a 3 
Przedstawicielstwo polskie Odwrót niemiecki z nod Harnw, 
iiowia i Dźwińs:' Frankturt, 30 lipca. 
w Kijowie i Dźwińs KU. MARA Zere, oni Monk 
> Warszawa, 30 lipca. | ofonzywę koalicyi nad Mamą i cofnięcie frontu 
Przedstawicielstwo polskie zorganizowane | 


niemieckiego, pisze: 
ma być za pozwoleniem władz okupacyjnych |. Strategia koalicyi nigdy nie byla bardziej 
w Kijowie i Dźwińsku (Dynabumg) dla strze- 


jednolitą i bardziej obmyślaną jek w ostatnich 
a isa ais s tygiadniach. f tK i ici oko- 

żenia tam interesów mniejszości peldkiej, Przed- Jeodniach. 1o zamiecie geie po 

- stawicielstwa te mają być organem Rady Re- 


ło 52 dywizye. Sztab francuski nie zaniechał 
geneyjnej. 


mA m 


niczego, aby wojska uczynić zdołnemi do a- 
keyi, a w taktyce walki zaprowadził pewne 
zasadnicze imiowa cye. 

Korzystme «koliczności niatwiły niedprzyja- 
cielowi zadanie: Sztab mieprzyjacielski dowie- 
dział się o niemieckich zamiarach ataku, pod- 
czas gdy uderzenie nieprzyjacielskie było dla 
Niemców  miespodziamką  taktycemą; nadto 
Niemcy stali na eksponowanej pozytcyi na; fron- 
cie, posiadającym kształt klina, ma tyłach zaś 
mieli szeńnoko rozłaną rzekę. 

Mimo to mwojsika niemieckie odpaly atak 
bez zbyt wielkich strat, a i liczba jeńców jest 
dość znacza; również straty terytoryałne nic 
sq istotne, 

Sztab niemigdki dla unicestwienia planu Po- 
cha zarządził odnięcie frontu na północny 
brzeg Mamy i przeprowadził korektuwrę frontu 
koło Chateau Thierry. Straty terytoryalne ni- 
gdzie nie przenoszą 15 klm. 


: , 
Atak niemieck! we Fitndtyi, 
Wiedeń, 30 lipca. 
>N. W. Tagblatte idionosi z Berna szwajc., że 
wadle (ostatnich wiadomości pism paryskich i 


Zarząd Gheimszazyzią. 
Wiedeń, 30 lipca. 

Zarząd ekonomiczny Chelmszczyzmy, spłozy- 
wał dotychczag w ręku - austno-wegiemskiego 
*Elappen=Kommandoe. W tych dniach zarząd 
ten przejdzie do generainej gubernii lubelskiej, 
co należy uważać za ostateczne wcielenie ob 
szaru Chelmszezyzny do obszaru okupacyi au- 
Str0-węgierskiej Królestwa. 


E: 
Usicwn wojskowa w Polęce. 


Na miaii Warszawa, 30 lipca. 
we japan posiedzeniu komisyi w:ojsko- 
„J uchwalono powierzyć opracowanie tekstu 
ZECIGBO czytania projektu tymczasowej usta- 
RY wojskowej maj, Wyrostkowi i p. Antoniemu 
ażeby. ickiemu, przyczem wyrażono życzenie, 
Komieyi „st ten mógł być rozdany, czlonkom 
a mim z znim wyjadą na ferye, aby mogli się 
dnie podczas feryj zapoznać. 7 


Uc] że p 5 londyńskich komenda niemiecka, zamierza przy- 
LE w mastępnie upoważnić prezydyum granić do m: dciażatią: t połu- 
a. Brecain iaaio: gen. Baniha, gen. RON ap maaewniu, odciążającego front [p 


dniowy. Sprziwozdawcy przygotowują opinię, 
Jż mastąpi mowe uderzenie we Flandryi. Poza 
niemieckim fsojntem, w odcinku Bethune, Ar- 
moutieros i Ypres wre gorączkówa praca, bu- 
duje się mosty i linie kolejek połowych, a ener- 
giczne loty wyjwiedowoze wskazują na zamiary 
ofenzyjwite. 

Pułkownik Repington pisze w >»Morning 
Poste, że możliwem jest nawet ogółne uderze- 
nie niemieckie ną zachodzie, < 


mems 20 i men. Dio PA it ai 
razil gan. Dowbór-Musnidkiego, aby, wy 
* SWĄ Opinię o tekście ustawy. 


Lnstęped pre 


Rada Regencyjna ma 
Best: ministrów dr Ste 


+ 

miera Steczyewskie$0. 
"Warszawa, 30 lipca. 
a peja gl pre- 
tako iega Czyla 
rastqnstwio na mnzędzie p te owi 
t pnzewodniazenie w Radzie ministrów — mi- 
nisitnowi, nolnietiwa i dóbr koronnych, p. Stani- 
fawowi Dzierzbiekieomn. 


112 miliona ludzi w-beju. 

Berlin, 30 Mpa. 

» Vossischo Zeiiungz pisze: - 

Jak wielkiemi -silami edzporządzał generał 
Foch, okazuje się z faktu, że oł 15 lipca rzucił 
N pas BoE pomiędzy pa i Tahure 
R E 70 dywizyj. Pomiędzy miemi było 6 amervkań- 
przyjaciół politycznych | skich, 4 angielskie, 2 włoskie i 1 polska dywi- 


> Aresztowania w Kijowie. 


Skunopaglskci ; przeci ko hetmanowi | zya. Roszta składa się z Francuzów. 
en T ai SE ai Foch wystał do boju 172 miliona ludzi, 


Lieczka manderców hr, Kiia, 


Moskwa, 30 lipca. 


Straty amerykańskie. 
Rotterdam, 30 lipca. 


Mordere: H Ę AE ba A 
Méta ra = Mirbachą, socyalny rawolucyo-| Wedio wiadomości z Nowego Jorku listy 
krainę mkiw, į jegę pomoonicy uciekli na| strat armii ameryfkańskiej za qzas od 16 do 26 


bm. obejmują 33.730 nazwisk, 


ALEKSANDER KIELLAND. 


Preszono obiad. 


brnąt przez stewa wstepne, 
gtadzioj. 

_ Mówił o ođpowieäziatności. którą mamy“wo- 
bde dzieci, o wielu troskach, sle też i wielu ra- 
daściach, któro one sprowadzają na rodziców, 


szło mu już coraz 


=, Niekiedy musiał mówić bardzo szybko, aby stę 
Ziamicdlncy: powlen kup ; ` iekiedy znusiał mówić bardzo szybko, aby stę 
Swoich mową a proszony obiad. mie poddać wzrezeniu, gdy czuł to, co mówił. 


eającezwo do domi 


ma KOA od. Gdy w mowie swej doszedł do dorostych dzie- 


n e owa 0 EEn i (0i gdy sobie wyobraził swojego drogiozo chłop- 
ląd, wszysko dobie | logo Posty, jak do m wspolnie firmy, gdy pomyli 6 wia 
RY aku ELAN kw. > jednak znać kach, słowa jego nabrały polotu kunsnomów 
yła, 3 NIEDARCI pana domu. Odpowiadał czo kóry zdumiał wszystkich, to też najwyż 
|| wóĘ malewał wina do portweinu i wo leze oklaski towarz Ay, a ko e ag 
[3 | dom niezwykłe roztargnienie. — Gdyż, moi - pak +" hoc ist 
.KIAUGEH A : iere 4 w TEA Pon j M š a >< 
"aj Grał an sobie jeszcze jedną mowę, która niejemy dalej, pozostawiamy im nictylko na- 
p u niego nie była codzieną rzeczą, zwła. | 
pa e z natury nie był oratorom, a co cic- 
u, wiedział o tem dobrze. 


To też gdy pod koniec uczty ud 


ze studyów najstarszego ev 


inie dla tego, ahy w próżniąctwie korzystali z jej 
"p wf weż cby ją dalej > a a Ži 
mf c erzył w kiel- rozwijali, ba, aby ją wykeny: m 
Tanesi da wywi R RA Soncu COŚ, CZEMU |ajeowi. Gdyż to jet sę mad: s że młode 
zi wszyscy, że zaszło | pokolenie przyswoił sabie owoce naszej pracy, ż2 
u masłała tala Oksa, iż do-|zię pozbędzie wielu przecądów, zaciemniających 
na spasób norweski naleryto Zk my gdzię | przeszłość, apo wzęści i teraźniejszość i, wno- 
Naktniwe cisza dotarła i do nieh p SZĄG zdwowie młedzieży, życzymy jej, aby kro- 
sie cisnąć do drzwi, aby też coś usły AA ga a wciąż raprzód. a puzez to stała się godną 
pani domu cofnęła się w gł A o|śwoich ojców — a więc nawot — aby, Poh prze- 
niespokojne spojrzenia. : 


e5 nadzwyczaj 
głosy 


ab, rzucając na m pa 
Ach, mój Boże! — 


<w, 


Skoro w! 


z" Lig pe po "a d zob Ra ym dłoniom, meżemy ze spokojam spo£iq- |dzica, które adsłoniła jego mową, odezwał sie 
PTZEGIOŻ powiodzia. WRZYSUKO, "20. maA Q po iré w przysiość z p Had D p e E i 3 

i ; ; f. 7 z A o- ;esolą prostotą: 

iedzenia, czego choe jeszcze?! maconią Pariste gdy mA mulojdzie chwila po-|z wesołą pr 


wać jasnej, ahietnej m7). Oy tóę spodzia- 
YZ A Wico icali Żyje młodzież! 

Pami domu, która Podcszią ł 
wawszy, że sprawa zdzwedja iso 
się wzruszona i dumpa Że swego m 
warzystwo powoselało, g uafowidziej 
student ż pogladów, wyrażonych 
Dotad bawiem Wal 


_I dobrze powiedziała. Niedotzze się zaczęto: 
zwi się zacinal, chrząkat, płąiaty mu się 
dat sb źwaoty, jak: mie mogę ominąć sposobno- 
> Lg hm! czuję potrzebę oświadczenia, ż0.. 
byści czy, cheialem was prosić, moj panowie, a- 
"CE byli mi pomocni w... 
kę. siedzieli i wyatrywadi sia w swoje 
kieltszjj, gotowi do i hr ba ki danej 
BOSOhna: wj Enyienia ich przy 


Tazo, poczuła 


D 


PIA ajea 


woi Leoz zpozolność owa nie zjawiała „odziców. Daisicieza mowa wykazała 
się obecnie wcale liberalnie do | 
mu więc było, że będzie m 
wić o rozmaitych poważnych kwestyaich, która 
go zajmują. 


aata miia | rzeczywi ścio ¢o§ ną sercu, Y mia- 
=" i dumę z syna, który wrócił do 
te złożonym cezaminie, pochle- 
F; dobre jadło, wino, uroczy- 
ô nadewszystko niezmąconą 
„Pierworodnego — wszystko to 


żartobliwym tonie ntrzymana rozmowa na te- 
"RSzcię wymownym. Gdy prze- 


ezai go y 


ELLA 


|tiora Paryża, wonerata Galieniego. I'nzestucha- 


lm dosz} się do rezultatu, że najstarsi w rze-| — Jeżeli nie powiedziałeś tego słowami, my- 


|zwiską nasze, lecz i pracę. A pozostawiamy ją |(przebywaj 


emy. żę pracę pozostawiamy dziel |szony nowemi 


€j przyszłyści naszej drogiej | Rzecz się ma 
Miżej, zmiastko-| mieniu, imzery: 


: cało «mnie przeszkadzaj 
ieszył się |skuzyę poważną. 
i en się go, znająg jego pa-|si 
tryarchalne zapatrywania ia stosunek dzieci do. stwam, tkwiącem 
że odnosi isię stanowi 
i młodzieży, miło odpowiedział 
ógł z nim szczerze mó-l 


Na razie jednak przy stole rozwinęła się w| ojciec mówi niedorzeczności? | 


mat, kto właśnie jest młody, a kto stary. Naka 'że się mylisz, ojcze. 


yy 4 
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& Vogter (takas w Bis vazen, Fremkiurcie t. M., berymie, Lipsku, I czyłeji T rocit mit). — 
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2 kor. od 100 egz, dła zamiejscowych, a 1 kor. od 190 egz. dla miejscowych prezumarstoró% 


SCW "r — 


samo emn me 
D aeaa e 


nu dopiero jutro przy dyskusyi szczegółowej. ;słego ; 
Przeprowadzenie jej utrudni w wysokim stopniu | widomego znaku wyższej siły ekonomidznej. 


ikonia zaclodnio-curopejskiegeo, jakt 
wspomviana ilość poprawek i wniosków, jak ró-| Ale i w tej dziedzinie wojna okazata się nic- 
wnież i brak jednolitych w tej sprawie uchwał |poskromionym rewolucjtonistą. Przedmiot na- 
poszezegółnych klubów politycznych w Izbie, szych ubolewań, drobny koń polski, zachwy- 
zrozuniały zresztą choćby dlatego. że wiekszość |eit chevch. Vjal ich nie wygłąd — m poczatku 
ich zorganizowała sie na podstawie programów |snadze podrwiwali z >Paujepforda« — łecz jego 
polit VCZRĄCH. nie 7aż ckonomiczno-spolecznych. | w irtraść istotna, jego wymzymałość miesnożyt:: 
, Jeden natomiast dodatni fakt skonstatować | jego skromność i hart bez porównania. Od 9b- 
U, [I | można na podstawie przebiegu obrad wezoraj- |jawów uznania zaroiły się fachowe pisma rol- 
s szych: bezwzględna wiekszość pragnie ustawę |nicze w Niemczech i Austryi. Spomsmen euro- 

o ochronie lokatorów załatwić przed feryami le- pejskiej lawy, książę Miguel de Bragamza. (le: 

Ą Wiedeń, 30 lipca. ftnicmi, rozumie bowiem, że lepsze jest prawo, |gitymistyczny pretendent do tronu qpronmgal* 
„Telegriphon Compagnie donosi z Paryża: | choćby niedostatecznie opracowane. aniż chi stan | skięgo) poświęci! skonikowie polskiemu — ra- 
„Temps“ donosi, że Troelstra zaprosi! qrzprawia, skazujący tysiące mieszkańców sa ta wwie się u Niemców »iuomikise — entu- 
secyalistów francuskich na konferencyę, celem, niast na łup orgii nńeszkaniowej. zyastytany artykuł, w którym dowodzi, że ten 
omówienia możliwości rokowań pokojowych. | rastępne posiedzenie w poniedziałek, dnia |fzon'k nasz urstował tabory i służbę żywności 1- 
Socyańisci francuscy odpowiedzie!i, że zaprosze- 29 b. m. wą austryacką, a jako wymowny przykład €F- 
niu tenlu nic mogą zadość uczynić. — tuje postępowanie Niemców, którzy w CZASie 
kampanii serbskiej (pozbyli się czemprędzej 

swych ciężkich szkap i na gwalt posprowadzali 

z Polski »kenfcie, a i we Frameyi dziś się ni- 


f 
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(feiefvaem). 


Konikis“ 
353 2 SaL » 
Ziemie danej Polski zajnowaly przed woj- mi obficie posługują. 
mą pod względem ilości koni piąte w całym|  Obocnie wszakże wychodzi nasz koń ze sfe- 
świecie miejsce z rzędu. Szły tuż po Rosyi eu-|ry sensacyi, a wkrucząw osbitę poważnych. [o- 
ropejskiej, Stamach Zjednoczonych, Resyi azyar |ekowych studyów. Niedawno takie studynni 
tydsiej i Aroemtymie. Choć łwanaście vazy |poświęcił mu pułkownik manstryacki, baron 
mniejsze od Atanów Zjednoczonych miały tyl-| Enis, który w czasopiśmie »Der Pierdkiziichter c, 
ko trzy razy mniej koni (21 milionów i 8 milio- |orgunie «. k. styryjskięgo towanzystwa, hodo- 
mów). Znamem. jest rozmiłowanie Polaka do ko- |wli koni rzuca w antykułe gpt. »Der „Bonit”. 
mia, a szczególmiej naszego wieśniaka, który | das gulizische Lamdpierd« szereg bamizo Con- 
forytował zawsze (konia. uszczuplając ilość in-, nych uwag na temat wartcści i przyszłej hodo- 
mych zwierząt użytkowych. Ozynią mu nawot|wli naszego komia. gd". 
m tego zarzut nasi ekonomiści, twierdząc, że| Są te uwagi o tyle ciekawe, że wojna prze- 
trzyma go w nadmiermej liczbie i bez istotnej trzebiła, u nas ogromnie naszego Joonia, a w je- 
potrzeby noboczej. Porównanie cyfr względnych go miejsce zjawia się.coraz to częściej == TO- 
mdaje się istotnie popierać ten sąd, jeśli się słej szsapy europejskiej, nabyto na. licytacyach 
nadto zważy, że intenzywiność naszej pracy rol- wojskowych, lub też odratowamej (przez onto- 
niczej jest o wiele mniejszą niż za granicą. Np. pr z porzuconego w pochodzie materyału po- 
w Galieyi przypada 24 koni na 200 morgów ciągowego. Na pierwszy rzut oka radure się nt- 
roli, gdy w Prusiech przypada ich 18, a w Au- wet człowiek, widząc tę nagłą ewiohucye iku dar 
stryi 17. Zapominają jednakże masi ekonomiści wwnemu ideałowi rostego konia, laaz niebawem . 
0 fatalnych stosunkach komunikacyjnych, pa- ploszy radość refłeksya, dzy nmoczy ten ol- -. 
nujących w naszym kraju. Zagramiea rozporzą bmzytm zdoła się m mas napravile aadomowić, 
dza bandzo gęstą i sprawną siecią kolejową. o- |czy zdoła przekazać swemu potomstwyi to +4 
giada moc wybomych dróg biiyeh. ma do dys- |ponujące cechy, któremi marazie rwie ku soVie 
nozycyi obfity, Staranmie utnzymamą i pflnie | wozy. b a ł lpt 
Oc, ER dróg nic: ax m uj Pułkownik Enis wręcz tej rodliweŚci prasa- 
mas ciągłe się walczy z niedomaganiami komu- j|'azy. Stwierdza, że w warumikach naszego kli- 
mikacyi a przeważna część zarobku lanęła —- | matu i na skromnym obroku pazo chłopa. 
przed wojną — bezjmodukcyjnie do kół trans- | koń obey szybko się zdegeneruje. Należy wezat- 
portującezo płody rolnicze wozu. Mnogość ko- | kiemi siłami popierać odbudowę naszego da- 
nia była tedy zjawiskiem koniecznem, wwarun-' wnego konia. Oznacza się on niaporównaną wy- 
kowanem stanem środków komunitacyjnych, a, trzymałością i slsnomnością wymagań, a mimo 
także naszą specyficzną strukturą posiadłości, drobnych rozmiarów daje pra nad wyraz wy- 
włościańskiej, Wiadomo, że góruje u nas typ|datmą. Rozpytując się oficerów ze wszystkich 
hartowego gospodnstwa chłopskiego. W tych frontów o wartość przeróżnych ras ikońskich, 
|warunkach stamorvi posiadanie konia ważne |słyszał pułkownik Enis same „pochwał NIEZE- 
źródło ubocznego zarobkowania. Chlop, które-|go konia. Okazał się nieznównamą ślą pocią- 
(go zagon cjczysty żadną miarą nie mógł wyży-|gową tam, gdzie zupelnie zawiodły olbrzymy, 
niec posiedzenia zdecydowano, że przedmiotem wić. furmanH zawodowo, by w ten sposób prze | a rówmowześnie diowiuidi, iż jest wyborem zwie- 
następnej dyskusyi szczegółowej — paragrafa- |pqdzić wiecznie nad oim wiszącą zmorę defi- | rzęciem jutrzusm na każdym terenie i w ka- 
mi — będzie projekt rządowy, a nie komisyi. — |«ytu. Ale ubóstwo clłopstwa, jego własna żjej okoliczności. Jest apokojny, inteligentny, 
Tak naturalny i zrozumiały tryb obrad wywolał | skromność w zaspakajaniu potrzeb odbiły się | wytrzymały, jak żaden koń, ma głody i chłody. 
czywioną dyskusyę formalną, poza którą je-ji ma koniu naszym. 1 on Skaricwaciał, Jak| Taką masę należy uratować od zagłady, kto- 
dnakże kryły się motywy zasadnicze, a mian?- | =brzuch ziemniaczamy« jest jadną z cech etnicz- |ra jej obecnie grozi. Lecz ratując, należy ją za- 
wicie tendencya do przyjęcia z poprawkami już | nych naszego chłopa, tak koń, poprzestający | razem i usziachetnić, Krzyżowanie z końmi od 
to praj>ktn rządowego, bezwzględnie popierają-|cały rok na sianie i słomie, jest specyalnem miennego typu nie da, zdaniem barona Enisa 
cze lokatorów, już to projektu komisyi, łago-|zjawiskiem naszej kodowii. Na tego chabeta , pomyślnych rezultatów. Należy konia, połszie- 
dzenia, kompromisowo załatwiającego kwestyę. ;spogiądaliśmy zawsze z nietajonem politowa- | go uszłachetnić z samego siebie, a do tamo wie 
Twardy orzech do zgryzienia czeka Radę Sta-| niem, a w myślach maszych unosił się obraz ro-|dą z największą pewnością: staranny: dobó1 


Proces Małwyego. 
Genewa, 30 lipca. 
W procesie przeciwko byłemu francuskiemu 
ministrowi spraw  wewnętnwznych, Małvyemu, 
przesłuchano w sprawie strajku robotników w 
Paryżu, panią Paquin, młaściciełkę wielkiego 
zakładu krawieckiago przy ulicy de la, Paix. tu- 
dzież generała Clergerie, szefa sztabu guberna- 


| 


no ich na ckoliczność, że Malvy jako ministe 
chciał zażegnaać strajk przez ustępstwa. ze Stro- 
ny fracudawców. P, Paquin żaliła się szezegó|- 
niej ma mach pokojowy pośród robotników ro- 
syjskiwh, Którzy byli u miej zatrudnieni, 


a Rady Staru. 
Warszawa, 28 lipca. 

Na posiedzeniu sobotniem marszałek zakomu- 
nikował, iż wskutek olbrzymiego napływu ma- 
teryału, z którym Rada Stanu załatwić się musi 
przed feryami, zamierza w przyszłym tygodniu 
zwołać jeszcze kilka posiedzeń, przyczem skon- 
statował, iż Izba znajduje się w stadyum ogól- 
nej debaty nad projektem ochrony lokatorów 
i zapisanych jest 10 mowców. Przemawiali mię- 
dzy innymi pp.: Suligowski. Minkiewicz, Cz. 
Brzeziński, Szybiło, Simon, Wyrzykowski, Se- 
kutowicz, poczom dyskusya ogólna została 
wczoraj zakończoną. Nie znaczy to wszakże, by 
Izba z projektem > wi się ostatecznie, nie 
znaczy nawet żaemeykonaża połowe prany. Prze- 
mówienia dotychczagowe oświetliły tylko zasa- 
dniczo projskt i kwestyę mieszkaniową: Uja- 
wniła się co do tej kwestyi znaczna, różnolitożść 
cpinii, zgłoszonych zostało bowiem aż 10 wnio- 


sków i poprawek. 
Co charakt 


erystyczniejsze, dopiero pol ko- 


doszło ez! i i e-|. — Jeże j — Jak? Co? Kiedyż to ojeżee doś podobnego 
oczywistości są najmłodszymi — i przeszła się slałeś to jednak, zaczął kupiec już wprost gnie-| powiedział? 
na deser do pokoju, w którym zuajdowały się| wnie, posłyszał bowiem, jak jeden z gości szej Nauczyciel sam zaczynał pezypnszczać, że w 
ramie. „ ¡Doat do eąsiada: — No, żebym sobie ja tak po-|czcń jego mówi pod wpływem wina, 
Jalkkolwiek rycorsty wobec pici pięknej, | zwolił był odpowiedzieć ojcu! * — Przy stola, wznosząc toast młodzieży! — 
uwłaszeza panowie starszej szkoły, to jednak. Od słowa do słowa sytuacya stawała się co- jiwo] młody, i 
ani kobiece wdzięki, ani najwyszukańszy deser gaz pnzykrzejsza. 7 — Ah, przy stole, tak, tak! w mowie bieszia. 
nie mógłby ich dlugo powstrzymać ad udania i Pani. domu, która woiąż nasłuchiwała roz-| nej! ach, tak! To co innego! Takie rzowzy się 
się do „fajezarni*. Niebawem pierwszy dymek, | mowy panów, weszła szybko, a posłyszawszy | mówi, zwłaszczą przy wamoszeniu toastów, ala 
stanowiący taką rozkcez palaczy, dal poznać, gniewny glos męża, zapytała najbiiższego z go-|*© nie znaczy, żeby się tak samo miało poste- 
że prosas się rozpoczął. ści, manczyeicla Hansena, co się stalo? pować w pwaktyes, Nie, mój chłopcze, wierz mi. 
Studont z kilku innymi młodszymi panami] __ qch syn pami zagałcjpował sie nieco, Sary jestem, znam się na ludziach. Mak ijuz jost 
pozostali jeszeze JAKIŚ czas przy paniach, podj __ Wobec własnego ojea. Bożet!... chyba pił e świecie, W młodości ma się inne papo 
baomą stujażą matron, ale nidbawom i Oni Znh |74 wiele. Kochany panie Hansenie, niechże się E alo kochany mój, ono he JES gAREORyte. 
kugli w szarych obłokach, wskazujących, gdzie nan stara stąd go wycofać. ZY - 
ich ojcowie. > ES sk = = „| Su, widzi rzeczy we właściwem świetle. A veraz 
3 Sam > Hansen. który niewiele posiadał amystu dy-| „oriem ci goś czego możesz być absolutnie 
W pełcaju BE OCE alo-polity.. 1 Omatyomego, mą „sd i bor długich| pny: gdy będziesz miał wiek Pomo d 
rozmawa na tema rozma tych SOCYaUFO-POLLY- | wotępów wsunął mu ręke pod ramię, mówiąc: beda fojo z pop TAC m. A 
| ni, Wiadsie pima potik sH aii 3 r) „ |bedą swoje zapatrywania takie gume, jak jago, 
a NA sido. PoTerOjĄC MERT „bie| > Chodź, e mc się róa, i= | aa, i podobnie, jak om, będziesz się starał wpoić je 
eem emi faktami", które jednak nie były Młodzeniec adnvróci się S wa a, toez U- |swygim dzieciom. 
story'cznymi dm | mn |TzAwszy swego dawnego nauczyciea, a jedn- __N; jadę! siogami al git 
bynajmniej przekonywujące. Jego przeciwnik,| nio uchwyciwszy błagalne spojrzenie maiii, tont, si, a E a 9 WE 
wadca trybunału, właśnie zamianza} wykazać) CZES ucinny“ M AORN z Talen dont, zwmicając się z ławki. A potem gorące 
aca AY tych poglądów, gdy wszedł stu zamilkł i pozwolił się wyprowe p (+: _ | mówił o tem, że dla niego słuszna sprawa zawsze 
niesłuszność “5 W drzwiach słyszał radcę, którego nigdy nie | nozostanie taką. Szacunek dla prawdy, jakie- 
> dł żeszeze W samy porę, aby usłyszeć lubił, mówiącego CoŚ © kurczęciu, które ebcia-| roby rodzaju ona była! szacunek dla niolośoi 
K Mere di a nastrojony uroczyście, wzru-:lcby być mądrzejsze od a c = kij itp... słowem przemawiał, jek pełny naśdizień m 
dia siebie zapatrywaniami ro-|tak dowcipne, że wywolnio śmiech glosny, dzieńcy zwyflcii przemawiać po sutym «biedzie. _ 
Dsgnął, ale nauczyciel trzymał mocno i SZczę-|nod silnem wrażeniem, 
śliwie opuścili sale. Piękny był, gdy tak stał z twarzą podzniiesio- 
Długa trwalo, zanim stary nauczyciel uspo. jng, na która padało właśnie zjuchedzące stoice, 
Holł go na tyle, że stał się dostępny, PeTswazZyt. | muskajac jogo złote kqdziary. 
Rozczarowanie i gorzka pewność marażenia Się] W całej jego posuwi, w słowach było coś pia 
ajen, niemniej przykrość, że wobec tylu świad: | rywającego, przekony wającogo. co musiało od; 
ków traktowano go, jako niedorostka — wszyst |działywać — alo nie na bylego nauczycicln. 
ko ta musiało się w nim zwolna ułożyć. Na niego nie robiło to bowiem adnego witak 
Nareszcie uspokoił się, usiadł przy swoim sta- | żenia; — był przecież stary, Scenę, której byl 
rym przyjacielu i pozwol sobie wyjaśnić, że świadkiem, widział Już nieraz. On sam grał swo. 
przecież starego człowieka obnaża, gdy go mło- | jego czasu obio role: widział wielu debiwtanttów 
dy człowiek usiłuje przekonać, że mie ma głu-| w radzaju naszego studena i również wielu sta- 
szności. rych aktorów, jak jego ojciec, 
— Dobrze, ale kiedy ja miałem racyę! — u-jẹ Kivał więc swoją czeigodną głową. szepcą 
trzymywał młodzieniec może po raz dwudzie-|sam do siebie. 
sty. | | — Tak, tak, wszystko to bardzo pięknie. Alg 
— Prawda, prawda, a jednak mie wolno ci 'okażo się, iż ja przecież mam słuszmość — î tog 
kazywać, że uważasz się za mądnzejszego od kończy talk, jak my, nie inaczej. d 
eN je powiedziałem, zauważyłem tylko, | OJCA... (w ga - maiturażnie tak się stało. r 
Tego mep s : y — Wszak sam tego żąda! Z norweskiego przełoży? ‘L Re 


i 


—. Nio, tato, mylisz się w tym względzie, 
ma zgoła inaczej... Dalej nie mógł mó. 
śmiejąc się, poklepał go po ra- 
jae a mu; 

Z Noi ty masz ©0Ś do pewiedzenia!? Zresztą 
- ani nam, my tu prowadzimy dy- 


wić, gdyż ojciec, 


m mosłyszał złośliwy śmiech, mozlegający 
a a mgle; przytem dotknięty szyder- 
w uwadzę, 2o jego wmięszanie 
przeszkodę w poważnej rozmowie, 
diość ostro, 
Ojciec, który ademi natychmiast tön syna; 
zmienił s twarzy: > P 
gap więc z całą powagą, że twój 


% 


we 


ETER 
ateryału rozpłodowegoj i tro 
ości przy, unikaniu przedwczesnego o- 
gania, Żąda tedy bar. Enis, by po demobi- 
zncyl wróciły wszystkie. przez wojsko zarar- 
4tę »koniki« do Galicyi, by państwo prócz 
ga zakupiło 60 najlepsze z pośród nich ogiery 
trz ywało je bądź w specyalnych stadnie |e 
ach, bądź też oddawało godnym-zaufania ho- 
rcm włościaiąkim. W ten. sposób nie tylko 
ma się Koń galicyjski przy życia, nietylko 
$może się liczebnie, lecz podniesie się zara- 
em fakościowo. nie tracąc nie z tych zalet, 
które, dotad posiadał. 
€ "Te wywósły wytrawnego hinpologa 
3a ze wszech miar na uwagę. Będzie m 


KiS 


objekt zasadniczych starań ł zabiegów. Koń 
nasz powinien nam być zwrócony, jego hodv- 
wli należy poświęcić więcej niż dotad troskli- 
wości. Zbyt skorzy jesteśmy niestety do pomia- 
tania tem, co posiada my. 
tze nwonego bydła polskiego zwrócili pierwsi 
uwagę A Niemcy. Praca, zroćzoną, z tego impul- 
su, dala w niektórych częściach kraju. produkt, 
który stanowczo mlecznością, mięsnością i si- 
łą pociągową derównywa najgłośniejszym za- 
wadem bydła obcogo, ho to w naszym klima- 
cią prędko się wyradza i zapada na gruźlicę, 
s na skromnym wik cie_ chłopskim szybko kar- 
leje. Podobnie dobra rezultaty wydało przed 
wojną uszlachetnienie naszych kur kraj Jowyeh, 
zicłononóżek, jako rasy pol 


tawy, przez hodowców angiełakich. -Zwróśćny 
więc baczniejszą teskę na nasxego konia. Z: 


ginal bez sadu dawny rycerski rumak polski Ñ 


który rozniósł po świecie sławę naszej jazdy, ją 


niechże przynajmniej uniknie zagłady konik 
chłopski, któremu w powojennej odbudowie 
kraju przypadną tak liczne zadania zarówno w 
pracy romej jak przemystcwej, gdy społejnie 
zakwitnie na. zgriszczach dzisiejszego dnia 


Krosmika. 


TEK" Kraków, 30 lipca. 

TAJNE POSIEDZENIE RADY M. KRAKO- [r 
WA dla dokonania wyboru 1. wiceprezydenta 
pdbedzie się dzisiaj o godzinie 6 wieczorem. — 
Prawdopodobnie jednak wybór zostanie odro- 
czony, gdyż zabraknie trzech czwartych części 
członków Rady miejskiej, potrzebnej według 
statutn miejskiego do tego wyboru. Wielu bo- 
wiem radców wyjechało na urlop. 

NOWI PREZYDENCI SĄDOWI. Jak dzisiaj, 
rano donieśliśmy, został radca dworu p. Józef 
Panek, kierownik kraj. sądu karnego w Kra- 
kowie, mianowany prezydentem sądu kraj. ey- 
wiinego. Nawy prezydent znany jest dobrze o- 
gółowi naszych prawników jako jeden z naj- 
wybitniejszych roprezentantów polskiego są- 
dównictwa, Przy Panek rozpoczął służbę 
sądową w roku '1887, pełnił kolejno obowiązki 
sędziowskie w Krakowie, Tarnowie i Wadowi- 
cach, w roku 1903 został mianowany, w Rzeszo- 
wie radcą sadowym, a w roku 1911 radcą kraj. 
sądu wyższego. Z Rzeszowa został przeniesiony 
w roku 1911 na inspektora sądów galicyjskie 
do ministerymum sprawiedliwości w Wiedniu, a 
w dniu 19 lutego 1916 otrzymał tytuł i chara- 
Eter radcy dworu i zamianowany został kie- 
rownikiem sądu kraj. karnego m Krakowie, 
Prezydent Panek zasłużył się także w wysokim 
gtopniu: około organ'zacyi kooperatywy urzęd- 
ników sądowych w Krakowie. 

Nowy kierownik kraj. sądu karnego radca 
dworu p. Rudolf Pele jest krakowłaninem. 
Do służby sądowej wstąpił w roku 1888, w ro- 
ku 1691 zosta} mianowany sędzią w Tyczyńie, 
a w r. 1897 zastępcą prokuratora w Tarnowie. 
Radea sądowym w Wadowicach mianowano go 
w roku 1889, skąd w roku 190% przeniósł się da 
Krakowa. P. Pae mianowany został radcą 
kraj. sądu wyższego w Krakowie w roku. 1910. 
Do niego należała między ianemi w ostatnich 
latach wizytaeya domów karnych w zachodniej | z 
Galicyi. Radca dworu Pele cieszy się zasłużenie 
oe znakomitego prawnika i niezwykle zdol- 

nero urzędnika. 

GPIEKA NAD ŁEGIONISTAMI Pierwsze 
wspólne posiedzenie wydziału oddziału krakow- 
skiego Towarzystwa opieki legionow2j. Oraz 


tymczasowzj Radv organizacyjnej, odbędzie się 


wą role, to jest jutro. o godzinie 7 wieczórzn, 
w sali konfereneyj, nej magistratu krakowskiego. 
Na porządku dziennym posiedzenia znajdują 


liwy wvchów E 


. zaslug- į ciorzy Szkolnej w Cieszy nie (Dom Narodowy), 
inta Ga-lktór 
cya na wypadek demobilizacyi jeszcze jeden | fcrmacyj. 


Na zaloty naszego jwi wyłącznie tylko w restauracz ach ŻYW 


n każdym wWzę wlę- | zawiadywanych w skiepahe, albo też tańsze wy- 
dem bardzo rentominej: królik « leki, jk 0 bd- żywienie się we wspólnych kuchniach umożli- 
miana conna króliczej rasy, zyskał rozgłos świa, | wić, ktróe urządzić — nk 


= |nych dzszczów „dee . na zn 


„_ |Niektóre pisma krakowskie podał 


| 
| T 


sie: 1) Sprawa ukonstytuowania się wydziadu | 


krakowskie 
kowskizzs wydziału Koła i Kół pozamiejsco- 
wych. 3) Omówienie prac przedwstępnyeh w kie 
mnku rozpoezocia dzisłalności Koła krakow- 
skiego, twlzież ur” qlzonia tygodnia opiki le- 
gionowej. 4) Wnioski i zapytania. 

ZA DUSZĘ $, P. JANA KAROLA MAĆKOW- 
SKIEGO, putjicysty i dziennikarza. odbyło si? 
dzisiaj rano w kościele św. Krzyża żałobne na- 


Teini jata. 


©) Kola. z) Sprawa statutu dla kra- Z: 1d: é od niego satyskitkcyt. T yincz 2332M Immes- miar wsk SUZAN Y 


pierwszorzędny pzacownik w złocie | cynkcwa, mało nżywana. i ekładane 


NOWA CA REFORMA 
AAR Pia s. Mea | 


tunkiam, pierwszej pomocy udzielił mu pana 
nik Jakob i istotnie Immergliiek przyszedł chwi- 
lowo do siebie. poczem zaniesiono go do domu, 
gdzie po powtównym ataku umarł. Lekarz miej- 
SeOWy, oraz komisye sądowa, a nadto wojskowa, 
stwierdziły, że przyczyną zgonu był paraliż Ser- 

ca. Aleksandra Heilperna, od któ rego dzierżawił 
Immergiit: sk część browaru na fabry kę marmo- 
lady, aresztowan», wczoraj jednak został on 
wy ypusz czony na wolność. 

Pogrzab bł. p. Izydora Immereliicka odbył sią 
Ww niedzieł ę w Krakowie przy. ogromnym udziale 
publiczność sL | ASA całej tej tragieznej sprawy | 
edestano do „prokuratoryi państwa, celem awy] 
szego doenodzsnia. 

x 'wki jest stan spr awy na podstawie dotych- 
APROWIZACYA LETNIKÓW. " Krajowy omnsowago dwór | które mek ukończone 
Urząd gospodarczy przy namiestnietwia oglasza lnie została. 
co nastopajo: Ponieważ niektóre władze polity- PRZY SZKOLE INWALIDÓW WOJEN- 
czne zarządziły, że kuracyusze i goście kapiel NYCH W BRZESKU roziocznie się z m | 
ić sią s r r; FK - 
winni, a tem samem wykluczone jest żywienie = Ta aj o + $ Ma eng | > A 
się we wlasnym wg zi co uniemożliwia nie- guly otrzymają posady. We atonki pr hes ae: u- 
zamożaym gościom udawania się do zdrojowisk |? miejętność czytania i pisan mosk Bór 
ze wzgłędu na znaczne koszta, połączone z w r Ati in arie 
żywieniem się W Nitra, ern poleca BA aż z i z aib 
się na podstawie upoważnienia urzędu wyżywi»- | © 00500 , me ; a 
ni aludności z dnia 11 lipca 1918 pasi (Den. 12) | , Zgłoszenia, należy: uskutecznić bozzwiocznie 
pomneuoiay przymus co do żyw enia się tyłko w do Ti picia wykonaw czego kraiowej Komisyi 
restaurncyach znieść i gościom kąpielowym 1- o nad inwsgiidami wojennytai w Krakowie, 
imożliwić pobieranie artykułów, przez państwo | 73038K 11, podając: a) rok wedzenia: b) |z 
przyma deżność i PRE: €) wyksziatece 
nie; 4) kate Getwo; e) pak, w którym inwe lidi 
sważył; f) czy i jak dirigo był w szkole inwali- 
dów, 

MORDERSTWO W JANOWIE. W nocy z 25 

na 26 bal. w rynku w Janowie ped Lwowem 
zostało dokonane morderstwo rabunkowe na 
osobie szynxarki, 54 lat liczącej Chaji Stem- 
mer, „Zbrodnia została dckonaną miedzy godz. 
1a 3 w nocy. W yiąwszy Szy bę i dostawszy się 
do wnętrza pzez Ghno, zbrodniarz dotri lo 
dragiego pokoju. gdzie ofiara spala z 11-1ctnią 
wnuczką Frymą Heiberg, Morderstwa dakona> 
no przez uduszenie chust ką GQ nasa, którą zbro- 
dniarz na szyi ofi iary poue Na. krzyk mr- 
dowanej obudziła się wmiaska, śpiąca na sofie. 
lecz zobaczywszy co się dzieje, zakopała się 
w poduszki i nakryła kadra, przez co szczę, ji 
w- uniknęła lcsu babki, Z przerażeniem. czu- 
, jak zbrodnia zbliżył się do sofy i szukał 
PR ra ofiary, lesz namacawszy tylko poduszki, 
myslą, że to pościel z łóżka wyrzucona, od- |( 
dati się. Przerażona dziewczynka była niemym 
świadkiem rabunku, libaeyi, wreszcie ndejścia 
bandyty. Dopizro nad ranem odważy? la sie wyjść 
na próg domu i zaałarmować rodzinę. Na miej- 
sce zbrodni przybyła natychmiast rodzina za- 
mordowanej, wezwano żandermerye, > pońpie- 
szyty ubimy. mieszkańców. Zbrodniarz zabrał 
600 K w gotówceo, a nadto różne kioszlowno- 
ści, wamtości 6.000 K. Hamdydata zbiea? i dotad 
R jeszaze nie wjęlo. Dalsze Gochoćzenią, w to- 
KU 


Er -sfiraniem Syndykatu AAC > ch 
krakowskich. Mszę świętą odprawił ks. prob. 
Mikulski, W nabożeństwie wzięła udział rodzina, 
raz przyjagiele i koledzy zmarłego publicys sty. 

KONKURS NA POSADY MISTRZYŃ OCHRO- 
NEK NA ŚLĄSKU. Zarząd główny Macierzy 
Szkolnej Księst ra Cieszyńskiego ogłasza ną rok 
szkolny 198/19 kilka posad mistrzyń ochron>k 
z piacą roczną 1.500 K i mieszkaniem wraz 
z opałem, lub z płacą roczną 1.800 K bez miesz- 
kania i opała. Podania bez stempla, udokumen- 
tewane świadectwem uzdolnienia, wnieść należy 
w najarótszym czasie do zarządu głównego Ma- 


y też udzieli w razie potrzeby bliższych in- 


SKUTKI SŁOTY. Z powodu oztatnich liez- 
acznej przestrzeni 
Skawa i zabrała żyto w półkopkach, wyrządza- 
ąc rolnikom znaczne szkody. 

Wisla stale przybiera. Dzisiaj stan wody pod 
Krakow2m wy Kosh =" AW) podczas gdy jej stan 
normalny zw pozajnie wynosi — 190. Stan Wi- 
gly zatem podniósł się o 2 metry 20 ctm. Na ra- 
zie jeszcze niebeznieczeństwa powodzi na Wiśle 
niema, jednakże górne jej dopływy stale się 
zwiększają. 

NGWE PROCHOWNIE POD KRAKOWEM. 
Prczydyum miasta otrzymało od prezesa Koba 
polskiego list z doniesieniem, że reprezentacya 

naszą będzie wszelkiemi silami starała się nie 
dopuścić nie tylko do budowy nowych magazy- 
nów prochowni w bliskości miasta, lecz również 
poczyni kroki w nunisterstwie wojny, celem 
przesuniocia starych magazynów prochowni, za- 
grażajacycn miastu. 

ZGROMADZENIE KOLEJARZY odbyło się 
wczoraj wieczorem w sali stowarzyszeń robotni- 
czych w Krakowie przy ulicy Dunajzwskieg ), 
ra którem omawiano sprawy natury aprowiza- 
cyjnej. Zebraniu przewodniczył p. Wójcik. Zo- 
brani uchwalili eały szereg postulatów, między 
innomi zażądano otwarcia dalszego konsumu ku- 
lejowego i dostarczenia ze strony zarządu kols- 
jcwego odpowiedniego kontyngentu artykułów 
żywnościowych. 

NA TARG DZISIEJSZY  dowieziono po raz Z Królestwa Paiskiege. 
pierwszy znąaczniejszą ilość jabłek kompoto- , y - 
wych, to toż cena ich spadła. Targ na ogół był Z KRONIKI WARSZAWSKIEJ. (Rada mini- 
średni, ziemniaków w _dalstym ciągu brakowało |Strów. — Nowy statut uniwersytetu i polite- 
na płacach. 


| 


a 
Z Ks raju. 

ECHA TRAGICZNEGO ZAJŚCIA W SKA- 
WINIE. Korsspondent nasz donosi ze Skawiny: 
fantastycz- 
ne szczegóły znanego zajścia w Skawinie, w era- 
sie którego umarł nagle na udar serca bł. p. Izy- 
der Immergliick, bandłarz bydła i koni 
z Podgórza. Sprawa ti miała przebieg nasty- 
rujący: 

Między Immergliickiem a Aleksandrem Heil- 
panem, właścicicłem browaru w Skawinie, to- 
czył się od dłuższego czasu spór na tle dzierża - 
wy części browaru. Przeciwnicy nie chcieli sią 
pogodzie dobrowolnie. W piątek odbyła się w 
sądzie powiatowym w Skawinie rozprawa o od- 
danie węgla i pewnych ruchomości. — Skargę 
wniósł dr Heilpern. adwokat wiedeński, odhy'- 

wający obaeni3 slużhę w Krakowie przy proku- 
ratoryi wajskowej. Mimo nalegania sędziego, p. 
Radocia, do ugody dobrowolnej nie przyszło 
i rozprawę odroczono. Ugodzie sprzeciwił sie Im- 
niergliick. Po rozprawie zaatakował dra Heiiper- 
na, zarzncajże mu, że klamie i nie jest godzien 
nosić munduru oficersk iego. To wywołało ostrą 
wyinianę słów między przeciwnikami, którzy | 
Ne stępnie opuscili salę sądową i udali się do do- 
MU. 


A 
ków). 


We CZW: ne oabylo się posiedzenie rady mi- 
nistrów, stórem rozważano w dalszym cią- 


u budże t EE, od m wyznań i ośgiaty. „Cały 


lionów marek. Prezes ministrów Steczkowski, 
jesztue nie bierze udziału w posiedzeniach ga-| 
biretu. 

Ministeryum «świecenia opracowało nowe 
ślatuty uniwersytetu, zi i szkoly wyż- 
szej gospoda rstwa wi icjskiego, Statuty uniwer- 
zytetu i politechniki miniztergum wacsi doxRa- 
dy ministrów, peczem hodą on pwsedstawione 
Radzie Stanu. Minisieryum dąży do tego, ażcby | 
nawo statuty megly cbowiązy wać w wyższych 
uczełniach już odl jesieni mowego r. szkalnego. 
W związku z tem ma wejść w życie wwa oga- 
Mereya uniwersytetu i politechniki, oaz stabi- 
Jizacya sł wykł: udający ch. 

Centralny zarząd Związku Kółek rolniczych z 
zwrócił się do ministorynn oświecenia z przed- 
stawieniem, że w celu nawiązania kontaktu mie- 
dzy radami szkomemi okręgowemi, a okręgo- 
wemi ane. kólek rolniczych byleby pożyda- 
non, aby dolegaci kółek zelniczy ch brali udział 
w posiedzeniach ral szkolnych okręgowych z 
glosem deradczym. Ponieważ dla dobra spraw 

ch i oświatowych jest rzeczą ze wszech 
aby między radami szkolnemi 
glück nie tylko słów swoich, skierowanych pod ukręgowemi a związkami kólek mace i- 
adresom dra Heilperna. nie odwołał. ale je je-|niał "konta akt w pracy, szef soey isek kolaictwa 
szeze powtórzył. To duło powód do nowej gwal- | clententarnego zarządzi i, aby rady szkolne o- 
townej sprzeczki i ostrej wymiany słów, w cza- |kręgowe zachełaly na podstawie mt. 37 i 34 
sie której de Łieilnern w uniesienia uderzył w!;. „Przepisów tymezasowych', na przedstawienia 
twarz [mmergliicka. W browarze powstało ogro- | kręgowych związków kółek rolniczych, powo- 
nine zbiegowisko; Immergliick zemdlał po pe-|ływać delegatów tych związków mą AWG posie- 
wnym czasie na podwórzu Pospieszono mu z ra-| dzenia z głosem doradczym, 0 ile wnają powo- 


2 
1% 


Porucznik Henryk Juzob z polecenia dra Neil | 
td 
perna udał się nastepnie do Immorgliicka, by za- |52koln; 


Kamerdyner 


Fierwiry wiedsńszi koROEBYSNOWANY sklad 


używaaych wozów wIzałałch (szów 


także wezstkisgo rade 
dzo wielkim om Flsgatr, 


| 
: 


ma wyrcsić 7 75M 40 mi-| 


uprzęż na kdmie m4 sawagę as Fzładzia w baż” 


OENES 23 WASZE AGE SAY © 
liante takich delegatów za wskazane ze względi 
na wag lokalne. 


aa oficerów pierwczego korpusu polskiego |zyktu Esperanto. 


| gemerula Dowber-Mfuśniekiego, dała onegdaj 


Iwieczoram w sali hotelu . 


tyłeryi iA 


l. Strzemińskiego i dowódcy 3-g0 pulku- 
ulanów, 


retmistrza Stefana 


byu pomiędzy innymi: 
naczelnik sztabu podpułk zownik Szprenglewski, 
dowódca dywizyi artylervi konnej podpułso- 
wni Woszezały i iski, dowódca 2 -go pułku ula- 
rów rotmistrz Waraksiewtez, podpułkownik Ja- 
siński, dr Łubieński i inni. Pierwszy toast wy. 

łesił gen. Iwaszkiewicz, odpowiedział ks, Ra- 


„Polonia“ bankiet na 
cześć polskiej siły zbrojnej. Na zaproszenie głó- 
Wwbych gospodarzy, pp. pułkownika szkoły ar- 


Strzemińskiego je 
| zgromadziło się z górą 50 oficerów armii pol. SE 
nekiej.Z korpusu goa. Dawier- 


"SCy Rów. zięć do = 5d Ture 
ckicgo «Qzerw. Półksiężyca« i bulgarskiegt 
»Qz, e: przewodniki po Budapeszcie w ję 


- - 


4-:— 
a 


zjaespanialszym kiejaciem 
Świata 


t słonaczne zwierciadło królowej Leskapuru 
z jednego olbrzymiego dyamentu. Kicjnot 


iia 


g 


e 
, 


Muśniekiege przy. | ten jest tak drogoccany, że nawet. w Iudzachy 
generał lwasukiewicz, tej krainie wyśnionego przepychu i bezgranicz: 


nych bogactw, uzyskał slawę niemal legendar 

ną. Baśń indyjska, która opowiada o tym klej- 

nocie i o losach pięknej królowej, ujętą jest w 

prześliczny film, który od kilku dni zachwyca 
gości teatru świetlnego „Uciecha“. 

W spaniałem dopełnieniem programu jest 3-akto- 


dziwił, poczem przenu wiali pp.: kap. Przezdzię. | 5 opowieść o „nmarły = inny Główną rolę 


chi, maj. Wyrostek, rotm. Anders, pule. Lem- 
pieki, pulk. Obeg-Woszezatyński, - Syroko- 
wla- Syro: okomeki i wielu innyeh, Na galerył 
przygrywała kapela armii polskiej. Biesiada w 
nastpoju serdecznym, a wysoce patryutyczny m 
przeciągnęła się do pólnocy. Dowiorczycy byli| | 
w ubraniach cywilaych. 
T ADOLF NIEWIAROWSKI, Pisma warszaw- 

skie domoszą: W Niekłaniu, majątku Józefa hr, 
—= sma, zmarł nagle na anewryzmn se 


ma ej 


rt 

Lez zAawWCÓW sztuki 
. T Adolt Niewiarow- 
ski, art ySIA ZE DIAZ, Urodzony w r. 1862, põ 
źniej oddany 


Ha aki 
any i ceniony Zarówno pirz, 
iak i kolegów artystów ś 


cjea Ś. p. dra Kapcia, do pracowni zmakomitego 
rzeźbiarza śp. Aurdrzeja Pw ruszy ńskiego, rowwij: ał 
SW o) talent i do końca życia swojego profesora 
byt najpracowitszym z jego uezniów i pomocni. 
ków. Wykonał, wiele prac monnmentainych, 
które są «zdobą kościolów, gmachów publicz- 
nych i cmentarzy kraju naszego. 

Po śmiarci profesora rozpoczął prace samos 
istną jako artysta dużej miary i wr. z. jeszcze 
wystawiał prace swoje w Tow. Z. Szt. P. Pię- 
kne portrety i os ginalne w pomysłach kompo- 
zycye — figur religij jnych i pemnikowych — 
nałezty powszechne uznanie. 

W ostatnich latach wejny nedupadł na siłach 
i zaproszony przez Józetą Ir. Brael-Platera do 
Niekłunia dla poratewania zdrowia, ostatni vok 
życia spędził pod jego gościnnym dachem, 
E gdzie w dalszymi ciągu pracowal, tworząc, mię- 
dzy innemi, projekt pomnika Bartosza Głowac 
kiego, który ma stanąć w Końskich. 

SZKOŁA DZIENNIKARSKA W WARSZA- 
WIE. 4 Warszawy donoszą: Do utworzonej w 
ubiegłyta rokn akademickim szkoły dziennikar- 
skiej, zupiśwło sią 37 słuchaczów i słuchaczek. 
Wykłady prowadzili pp.: W. Kosiakiewicz, St. 
A. “Kempno, J. Tralpern, J. Matuszewski, L. Ko- 
marnieki, K. Bórowicz i F. K. Ożarowski. Poza 
tymi wykia dami siachacze uczęszczali na wykła- 
dy wydziniu humanistycznego, stosownie do 
rz cpisów. W końcu roku odbyły się kola- 
kwia“, uprawniające do przejścia na drugi rok 
studyćw. Zarząd szknły stanowią pp: W. Kosia. 
Kiewicz, dyrsktor, L. Krzywicki. wieedyrzktor 
i J. Halpern, sekretarz, Rada szkały Ba 'skużek 


chniki, — Delegaci Kółek rolniczych w radach | jej powodzenia, rozszerzyła program dla nowo- 
sukolnyeh agony — Pankict Dowborczy- | stępuj] GESTE rozktułaj ąc go na trzy lata, st- 


sownie do regulaminu cgólnego wolnej wszzch- 
nicy połskiej. Programy innych wydziałów wol- 
nei wszechniey polskiej również ukazały się już 


z druku. - 
76 świata. 


PROCES PRZECIWKO LEGIONISTOM POL- 
SKIM. .Kurysr Lwowski“ donosi z Marmaras 
Sziget: Na rozprawie w dniu 25 b. m. kapitan 
Rartak zakomunikow al, iż jeden z oskarżonych. 
porucznik J u z wa, komandant kompanii sztur- 
mowej, wnknał ze szpitala w Marmaros Sziget. 

MORDERSTWO i SAMOBÓJSTWO. Z Wis- 
dnia felafonują: W por syenacie w dziewiątej 
ezielnicy zastrzalił cucgdaj 19-lctni Mieczysław 
Fackel 18-1atuią Belo Frkibach ówne. a następ- 
nie strzałem w skr sam się życia pozbawił. Fa- 
cket pochodzi z Jarosławia w Galieyj. © 

KOMISYA SZMAT Z WIEDNIA ustaliła cony | 
wsze!kich gatunków odpadków. szmat i kłaków 
z materyj weluianych, baw elniany ch, Iniunych 
i Kogopianych, jużowych i papierowych. Cennik 
taki wyśle na żądanie Izba handlowa i przemy- 
słowa. ! 

HANS HEINZ EVERS, autor skandalicznej |: 
powieści ped tytulem: „Alranne“ : został ares:- 
toT any W Nowym 3OTRU, jao podcjrzany o pro 
pora na rzecz Niemiec w Ameryce. 

SPERANTO W PRAKTYCE. W Budaposz- 
ri wprowadziło miejskie »Biuro Obeyche Es- 
pora nto jako jezyk pomocniczy. W Powarzyst- 
wie esperamekiem wygłosił nadpor. Balkanyi 
Pal odczyt o praktycznem zastosowaniu espe- 
ranta na froncie i w obczach jeńców. Wągier- 
skie Taw. Esper., na którego czele stoi znany 
partamentarzysta prałat Giesswein, rozesłało 


~ 


do 80 obozów jeńców i 50 stacyj powrożow ych 
książki esperanckie. Oficerzy tureccy i bulgar- 


przed 35 laty przez przyjaciela 


MAR PSYLANDER. 


odtwarza WALDEA 86506 


SENZACYJNY PODWÓJNY NIEBYWAŁY } 
PROGRAM i l 

w teatrze „Nowości“ cd 1 do 7 sierpnia. 

W części kabaretowej wystepy znakomitej Andy 

KITSCHWAN i asg LATAJNERA LA 

WIŃSKIEGO. — Wezęści teatralnej „Wszystko 

w porządku, świetna burleska kabaretwa. — 

8644 Í 


BENEFIS JÓZEFA (PIKUSIA) UKSTEINA / 
i i ostatni pożegnalny występ 
MATYLDY ST. CLAIR 
we środę, Unia 31 b. m., w Teatrze „Nowości 
8043, 


STARANIA, zwłaszcza racyonalnie prowa- 
dzone, NIGDY NIE ZAWODZĄ, dowodem cze- 
so najnowszy program popularnego kinoteatru 

SZTUKA“ przy ulicy św. Jana, w skład któro- 
go udało się dyrekeyi uzyskać 3-aktową kome- 
dyę: „Zioty braciszek“ z niedościgni>ną Heddą 
VERKON w roli tytułowej, oraz doskonaly, 


z życia wzięty 4-uktowy dramat obyce anjons 
aW ALKA O SZCZĘŚCIE“, Niemaha też atrak- 
cyą lego pisrwszorzędnego programu, trwając?- 
go od poniedziałku 29 do środy 31 b. m. włącz- 
nie, jest koneartowy popis miejscow ej orkiestry, 
w skład której wchodzą najlepsi polscy muzycy. 


PY 47 


Gipowiedzidłeg redaktor: 
„KONST ANTY — ti 
Wydawca: - 


RUDOLF OSMAN. 


i ABE, 


p >= e 


(Artykuly w iym dziułe nie pochodzą od redakcyi). 


Murex Wolf Grorimende 


PRZEMYSLOWIEG 
znawł w Krakowie dnia 29 Hpca w 14 różn ży- 
cią, Wyprowadzenio zwłok na miejsce wiecz- 
nego spoczynku nastąpi dnia, 31 lipca 0 godz. 
4 popołudniu z domu, przedpogrzebowego 1% 
cmentarz izraclicki w Krakowie, 


Br Jakób Falenker 
-t Eisen 


Br R. Imbofer 


ordynuje w chorcbach uszu, nosa, gardła i gło- 
su od godz. 2—-2/ Aleia Słowackiego 32, 


"3, 30 
1. p. Ga prawo. 17941 


26 Fiszki z woy winertknej 


== płaci najwyższe ceny == 
W. Hemzacek, Kraków, pl. Katejki 5. 


a 240. 


za dopłatą 200, 120 i 100 pame: koren 
sprzeda konc. Biuro "kupna i sprzedaży realno- 
ści Sir Jumidwjowicza w Krakowie, tlica 
Szewska 23, Tel. 1405 (otwarcie od g. 10—12 
i od 4—6). 5654 1 8 


bo sprzedamia 
kielizaąa mionzywama 


wyprawa przedwojenna. Większa iość prze 
ścieradcł plòc., kpa rogi! podwójnych na lóż. 


ka, ręczników, 2 obrusy, serwety ete. Sprzedał 
tylko dziś 801 jntro 31 bm. 


Wiadomość u portyera Crand Hotelu. 


Salon 


barek, s lustrem weneckiem, tanio 


ieia i MINE. 


100—150 morgów roli wraz 


Fo sprzedania 


karmiezica II p, ul. Basztowa ` 


prze Praterstrasiy 72 |do sprzedania. Wiademcość: nl. Ra- | ec 
i kauczuku, poszukuje posady, naj- | łóżko do sprzedania, Wiadomość d ik tis m i e n eam w zachodniej dub |; ng, 4wwdomńość: «1. Siemiradz 
chętniej na prowincyi. Zgłoszenia u poriyera, al. Bracka 2. 85022 Guro i] hotel Ńorddaha. Tel, 44,465, Pożąd. Kefenp. w języka niem. a6 88 © Sarei: Jl sh parter, sofy” wschodniej Galicyi poszukuje Aag 1, 20, ti = "0155 36 
przyjmuje Avimin. „N. Keformy* |———— zi j | katoii Zał Ra" Só 
4 „Dentysta L" 870722 A z = 1426 EE a 0 0 atolik. Zgłoszeniapodadrese 
nanen 7 na hija jj. 7 pet zesun qe Porgis.) WE Tysiące uzneń, RZNEŃ, L STA afii |Alezzandor koiiporn, 
ch z í LEMA la SULEU %m p. Alwerkia. > $<—w- Lexoi 3 ai 8 sh aso Srowia, 28 T : 
SWZ do Bia- mię umiejwa dcbrza | we Bie WOjSKE medio. poisk aidia +3 Jarka je |  SNEMEPEOT gz ef 
wile gotować i prawewać. Ul, Siemiradz- ikali ia hiang i Wykotne O Dii2 mego, a Sg rzedan - 
k 3 kiego l. 10, I p. 8456 3 4 *" X. t anou Z dużą iei t 
a i yk grajacy, duża Alcia nn 
m =- M - A ` k 3 4 pizyjmaj din, Reformy* | motor 7 ogen 8 HP. i ma- ; tę a B 
I-p., 2 ozródki, w "PH 13 p pół ko ERA w 2 tuziny 83 K, 6 tuzin. 2 O K, 12 tuzin. 450 K. pod „Zdolzość”, 8193 2 2 szyny stolarskie, trochę używane, Ogląda: Niii Dm e 
ublteyj, sekt. piny gimazjom Kunforzustka Krakowie. a wal BM Wyborna ——— 00000000000DOD0E Nin akami, ZE YNY c» | pienów B; Qabrygikicj, Palo Spi 
i koście "e P P s, J NE. eeS0PROSDLLOCEE mm Kg) ski, między godz. 10—12 przeć 
Jani na 150 030 Ke dochód e przyjmnje Admin. „N. Reformy“ LO 9409 2 3 Wy E sa 54 
okuło 1008, s ka ła. Bjuro, „SĘ ża z dłuższą praktyką, rutyno- TI. ATE 3 GA RZ U A RBA ESTRAGON — MA a T E 
EF Cia 1.3. k PH; Ik stenografistka niemie- w bsczulkach 50 kg po K 580 za zaliczką. 


Poszakuje się 


w kde Galicyi majątku 
kilkesetmorgowezo. Zglesze- 
nia przejmuje z grzeczności 
Dyrekcya Zwięzku ekenomi- 
czuego Kółek rolniczych, Lwów, 
nl. Mickiewicza l 26. 

7965 3 3 


Mundantkę 


wielkiego, 


ticyi. 
warunków 


muje 
Reformy". 


kata Dra Ericgeza w Krakowie, ul. 


Flaryańsza L 13. 6454 3 8 | pałudnin, 


cka i pisząca biegłe na ma- 
sznie, poszukiwana zaraz <do 
poważnego biura 
fabrycznego w zachodniej Gar 
dipio zenia Z podaniem 
i odpisami 
dectw pod „4. 6754" przyj- 
Adminietracya 


Maszyna do szycia 


nożna, b. mało używana, Oorm4 do 
haftu maszynowego, do sprzedania. 
przyjmie zsraz kencelarya adwo- | Wiadomość: ul. Krowoderska 1. 54, 
parter, oñcyna od gods. 13—4 po 


Kine. 


W Podgórza, w Rynku głównym 
1. 9. wyczierżawia ogród pod kino. 
Miejsce znakomicie na ten cel sie 
nsdajace, gdsż główna stasya tram- 


kufle FABRY YKL 
Garnitur salenowy | 


8484 2 10 


wia- 


U. JAN, PRAGA Vi. 
Siužata 


poszukuje się 


do kupna lub dzierżawy magazy- 
nu składowego z większym pla- 
cere, położonego w pobliżu stacji 
—_ | kolejowej lub toru fabrycznego w 
" . -|Krawowie lub niedalekiej okolicy. 
Zgłeszenia piśmienne: Aleksander 
farekae, Kraków, ul. Wolska £4. 


Długoletni Karowiik 
odlewni żelaza i metali, wol. 
ny całkiem od wojska, szuka 
odpowiedniej posady w Galicyi 


lub Królestwie. Adres: Streer, 
ul. Lenartowicza 11 B, |, 


RAły ie$? 


Okazyjnie do sprzedania kompletna 
urządzenie m)yua o trzech parach 
walców metalo“ 4 eh i dwóch parach 


waja w miejscu. 8505 2 8 3465 2 2 1 ałości! zgło 
„Nowej > cały kryty, krzesęłka wyściejane, as EX E" p paia. Iz june; e 
l jo ŻAR sierp przyj n 
8616 2 3 oras stoły, tanio do sprzedania. UJ, | iR poztalejsca, lubiąca dzieci, po- 65 8 t 
l $ MU. Falicyanek 11B, w gim podworen, la a wii jpet 0 - o E i DANARI handon man. eoh 8186 2a 
» wa. Sprzątać ma pokoje | - 
prey ni, 3go Maja L 8, sa zaraz ben frożerowania i Sająć sią t-le-| 'Wioska_ a działu korzepnsgo, całkiem aii 
izlopy do wynajecia. W tym- tniem dzieckiem, także trochę Azyć. |. -- od wojska, obznajmiony takża s 


b m goszukuję się siróża Wynspr 
z chlubnemi poleceniami Zgłosze- 
nia u właściciels, 11 p, drzwi na 
lewo, między gouz. 2 a B pe 

tudnia. 8504 3 g 


„ma kę ny 


a Po tlernika w Krakowie ni. Nie- 
cała 1. 4,  - "> 8268 8 8 


Zgłoszania 5 świadectwami: 
Krasińskiego BZ Jh na 


8329 3 8 L3 


, 


£ Prvkarni Literackiej w Krakowie, uł. Jazielicńska 10, 


ie według mowy, € do- 
hry wikt i dobre obchodzenie się. 


160 roli b. dobrej, 20 łąk, 8 lasu, 
budynki murewano, £0 klm Lwów, 


: aleja | od m 1 kim (3.750—2,900 K) Hike 
prawo. Liohańska poste restszte Kraków. | Wolk), 
15 4 złeaik-->889. (WB SEAL 2 Wei: oli 8260 B 3 =. = u e a 


działem farb i materyałów, poszn- 
kaje posady w Kraxowie lab na 


jo Sprzeduńii 


oszenia pod adresem: | staro Śrzera, Biż! drzwi i ekna 
ów, ul. PoselRza 18,| Wiadomość u i własciciela, Ul. Lwow: 
8461 8 3 ska |. 51, I p. 6468 3 8 


Ta Górski. 


RARA Urakariu lu. 


